Protokół

z przebiegu XVIII zwyczajnej

sesji Rady Miejskiej w Lubniewicach 

z dnia 10 maja 2012 r. 

Ustawowy skład Rady 15 radnych, obecnych na sesji było 13 radnych.

Lista obecności Radnych i zaproszonych gości w załączeniu do protokołu ( zał. nr  1 i 2 ).

Przewodniczący Rady otworzył obrady o godz. 12.00 wypowiadając sława „otwieram XVIII zwyczajną sesję Rady Miejskiej w Lubniewicach„

Przywitał wszystkich radnych, mieszkańców oraz zaproszonych gości. 

Stwierdził, że na stan 15 radnych w dzisiejszej sesji bierze udział 13 radnych, wobec czego rada może podejmować prawomocne uchwały.

Nieobecni usprawiedliwieni: 

Sobecki Izydor

Kilinkiewicz Maciej

Przew. Rady poinformował, że porządek obrad dzisiejszej sesji wszyscy otrzymali, 

zaproponował wprowadzenie dodatkowych  punktów  dotyczących:

Podjęcia uchwały w sprawie ustalenia dni i godzin otwierania i zamykania placówek handlowych, zakładów usługowych i placówek gastronomicznych na terenie Miasta i Gminy Lubniewice. 

Projekt uchwały wyniknął w związku z pismem Pana Żyłuka, w którym zwraca się o ustalenie godzin otwarcia swojej placówki. 

Za wprowadzeniem tego  punktu głosowało 13 radnych

Podjęcia uchwały w sprawie nadania nazwy dla Parku  w Lubniewicach. 

Za wprowadzeniem tego  punktu głosowało 13 radnych 

Porządek obrad:

  1. Sprawy regulaminowe

        -przyjęcie protokołu z ostatniej sesji Rady Miejskiej w Lubniewicach

 2.Informacja w sprawie zrzeczenia się radnego z funkcji Przew. Rady- podjęcie uchwały 

 3.Wybór Przewodniczącego Rady Miejskiej w Lubniewicach

 
1) przyjęcie regulaminu wyboru przewodniczącego Rady Miejskiej  

 
2) zgłaszanie kandydatów na funkcję przewodniczącego Rady Miejskiej


3) powołanie Komisji Skrutacyjnej;


4) prezentacja (wystąpienia) kandydatów;

 
5) przeprowadzenie głosowania (tajnego);


6) podjęcie uchwały stwierdzającej wybór. 

  4.Informacja o zrzeczeniu się mandatu radnego i wycofaniu zrzeczenia 

   5.Informacja na temat realizacji zadań z zakresu ZGK

   6.Informacja na temat ochrony p.poż na terenie gminy

   7.Informacja z działalności Gminnej Biblioteki 

   8.Podjęcie uchwały w sprawie zmian budżetu

 9.Podjęcie uchwały w sprawie ustalenia dni i godzin otwierania i zamykania placówek   
handlowych, zakładów usługowych i placówek gastronomicznych na terenie Miasta i Gminy 
Lubniewice.

10.Podjęcia uchwały w sprawie nadana nazwy dla Parku  w Lubniewicach.

   11.Interpelacje i zapytania. 

  12.Zakończenie obrad. 

Następnie Przewodniczący  poprosił o przyjęcie protokołu z ostatniej sesji 

Uwag do protokołu z XVII zwyczajnej sesji nie było 

Za przyjęciem protokołu z  sesji głosowało 13 radnych

Pan Burmistrz poprosił o głos i poinformował, że w ostatnim czasie były wydarzenia, które wywołały emocje w naszej gminie i chciałby swoim oświadczeniem  wydać w tej sprawie opinię – oświadczenie w załączeniu do protokołu ( zał. nr 3.) 

Odnośnie pkt. 2 porządku obrad 

Przew. Rady Roman Sornat przedstawił pismo z dnia 11.04.2012r., w którym zrzeka się  funkcji Przewodniczącego Rady – pismo stanowi załącznik nr 4. do protokołu.

Następnie przedstawił projekt uchwały w sprawie zrzeczenia się radnego z funkcji Przew. Rady Miejskiej w Lubniewicach. 

Przew. Rady Roman Sornat – cyt. „Myślę, że znane są przyczyny mojej rezygnacji, bo to chodzi o moją osobę. Podkreślę tylko, że to są zasadnicze różnice, tak jak napisałem, w pojmowaniu dobra gminy a szczególnie w braku oszczędności wiszących nad nami zobowiązań finansowych.” 

Następnie przedstawił projekt uchwały w sprawie zrzeczenia się radnego z funkcji Przew. Rady 

Wobec braku pytań Przew. Rady poddał pod głosowanie projekt uchwały. 

Za podjęciem uchwały głosowało 13 radnych

Radca Prawny Krzysztof Grzesiowski – cyt. „W związku z tym, że pan Sornat głosował w swojej sprawie za, a sprawa dotyczyła jego,  powinien się wstrzymać, proponuję powtórne głosowanie.”

Przew. Rady wnioskował o reasumpcję głosowania uchwały 

Za uchwałą głosowało 12 radnych

wstrzymał się od głosowania 1 radny

przeciw – nie było 

Uchwała w załączeniu do protokołu (zał. nr 5)

Odnośnie pkt. 3 porządku obrad 

Przystąpiono do wyboru Przewodniczącego Rady Miejskiej. Zgodnie z art. 19 ust. 1 ustawy 
o samorządzie gminnym Rada dokonuje wyboru Przewodniczącego Rady bezwzględną większością głosów w obecności co najmniej połowy ustawowego składu rady, w głosowaniu tajnym.

ad.1) 

Radny Sornat przedstawił projekt uchwały w sprawie regulaminu wyboru Przewodniczącego i Wiceprzewodniczących Rady Miejskiej. 

Uwag do projektu uchwały w sprawie regulaminu wyboru Przewodniczącego i Wiceprzewodniczących Rady Miejskiej nie zgłoszono.

Uchwała została przyjęta  13 głosami za (zał. nr 6)

ad.2) 

Zgłoszenia  kandydatów na funkcję przewodniczącego Rady Miejskiej

Radna Maria Tymusz – cyt. „Chciałabym aby naszą przewodniczącą była Radna Katarzyna Sowa, mężczyzn było kilku, a teraz są peryptetie. Radna Katarzyna Sowa jest osobą, która ma dużą szkołę min. marketing i zarządzanie, ma płynność wymowy, mówiła że potrafi to zrobić dobrze i wg mnie będzie dobrym kandydatem na Przewodniczącą  Rady.”

Radna Sowa wyraziła zgodę na kandydowanie.

Radny Grzegorz Tymczyn – cyt. „Zgłaszam kandydaturę Radnego Henryka Stein, który jest radnym trzecią kadencję, prowadził w zastępstwie sesje. Wyróżnia się ambitnością, autorytetem i dlatego proponuję Go na Przewodniczącego Rady.”

Radny Stein wyraził zgodę na kandydowanie

Innych kandydatów nie zgłoszono

ad.3)  

Zgłoszono kandydatów do komisji skrutacyjnej:

Radny Komar zgłosił Radnego Żurańskiego Eugeniusza

Radny Żurański zgłosił Radnego Grzegorza Tymczyn 

Radny Tymczyn zgłosił Radną Katarzynę Wąsiel 

W/w radni wyrazili zgodę na pracę w komisji.

Trzyosobowy skład komisji skrutacyjnej przyjęto jednomyślnie.

ad.4)  

Prezentacja (wystąpienia) kandydatów:

Radna Katarzyna Sowa – cyt. „Trudno w kilku słowach nakreślić własne życie. Mam 42 lata, wczoraj skończyłam myślę, że to taki wiek, że można się przyznawać do wieku, później może być z tym gorzej. Od urodzenia mieszkam w Lubniewicach. Moja rodzina przyjechała tutaj w roku 1948 i w tej chwili czwarte pokolenie mojej rodziny mieszka w Lubniewicach, więc mam prawo twierdzić, że jestem rodowitą lubniewiczanką, bo tu się urodziłam, tu mieszkam. Skończyłam szkołę ekonomiczną – liceum ekonomiczne, później studia ekonomiczne na kierunku marketing i zarządzanie, skończyłam również handel zagraniczny, a także skończyłam również studia podyplomowe min. w zakresie administracji publicznej, a także studia podyplomowe w zakresie zarządzania bezpieczeństwem i higieną pracy. Posiadam również kwalifikacje pedagogiczne oraz szereg innych kursów, które kończyłam pracując w moim zakładzie pracy. Od 12 lat pełnię funkcję kadrowej w dużej instytucji państwowej, zarządzam kadrami i spełniam się w tej pracy. Uważam, że nabyłam w niej bardzo duże doświadczenia jeżeli chodzi o prace z ludźmi, bardzo tą pracę lubię. Nie jest to praca łatwa. Praca w dużej instytucji wiąże się z tym, że tyle ile pracowników to tyle problemów. Staram się zawsze każdemu pomagać, staram się by każdy wychodząc z mojego pokoju był zadowolony z załatwienia sprawy. Nigdy nie odkładam żadnych spraw na później i jeżeli ktoś do mnie przychodzi nigdy nie zostaje przeze mnie odepchnięty, za każdym razem staram się ludziom pomagać. Uważam, że funkcję Przewodniczącej Rady Miejskiej będę spełniać z należytą sumiennością i rzetelnością i dołożę wszelkich starań żeby nie uchybić tej godnej i zaszczytnej funkcji”

Radny Stein Henryk – cyt. „Powiem w skrócie, mieszkańcem tej gminy jestem od 20 lat, tutaj się sprowadziłem i wybudowałem. W radzie pracuję dziesięć lat. Od dwudziestu lat udzielam się społecznie na rzecz życia naszej wspólnoty, najwięcej działam na terenie naszej miejscowości Glisno. Wykształcenie również mam wszechstronne. Ukończyłem dwa kierunki studiów dziennych, pedagogiczne studia ukończyłem, ukończyłem też Wyższą Szkołę Inżynierską na wydziale elektrycznym. Ponadto ukończyłem również na Akademii Ekonomicznej w Poznaniu trzy kierunki studiów podyplomowych w zakresie zarządzania nieruchomości, w zakresie wyceny nieruchomości i w zakresie obrotu nieruchomości. Z gospodarką z utrzymaniem infrastruktury z tego typu tematami jestem obeznany, zawodowo również pracuję w branży i uważam również, że moje doświadczenie dotychczasowe i zawodowe na kanwie pracy jak również to co robię do tej pory  jest wystarczającą moją wizytówką.” 

ad.5) 

Przeprowadzenie głosowania (tajnego). Komisja skrutacyjna przystąpiła do  przygotowania kartek do głosowania  - ogłoszono 15 minut przerwy.

Po przerwie 

Komisja  Skrutacyjna  przeprowadza głosowanie. 

Radna Katarzyna Wąsiel czytała nazwiska i radni po kolei głosowali.

Przerwa na obliczenie głosów

Po przerwie,

Przew. Komisji Skrutacyjnej Radna Katarzyna Wąsiel przedstawiła protokół z przeprowadzonego głosowania, który stanowi załącznik nr 7. 

Radny Roman Sornat przedstawił projekt uchwały stwierdzającej wybór Radnej Katarzyny Sowa na Przewodniczącą Rady Miejskiej w  Lubniewicach. 

Za przyjęciem uchwały głosowało  12 radnych,

Wstrzymało się od głosowania 1 radny,  

Przeciw – nie było.

Uchwała stanowi załącznik nr 8 do protokołu.

Pan Burmistrz , Z-ca Burmistrza oraz radni złożyli gratulacje nowo wybranej Przewodniczącej  Rady. 

Pan Burmistrz – cyt. „Chciałem pogratulować wyboru Radnej Katarzynie Sowa, jak zostałem Burmistrzem, Wójt Deszczna powiedział mi takie słowa, najłatwiej było wygrać, później jest tylko trudniej, ale nie ma co się przejmować bo praca na rzecz gminy i mieszkańców przynosi mnóstwo satysfakcji. Taka też jest rola przewodniczącego, że nie spełnia swoich ambicji jakby tylko i wyłącznie, aczkolwiek zawsze jest to pewnie możliwość ambitnego realizowania swojej osoby, ale to ciężka praca i mam nadzieje, że będzie ta praca przez Panią Przewodniczącą wykonywana z całą starannością i rzetelnością na rzecz naszej gminy i mieszkańców. I tego bardzo serdecznie życzę.”

Radny Matczak Przemysław opuścił salę sesyjną.

Przewodnicząca Rady Katarzyna Sowa – cyt. „Chciałam wszystkim radnym serdecznie  podziękować  za to, że obdarzyli mnie swoim zaufaniem i przystępujemy do dalszego porządku obrad, wiem że lekko nie będzie, ale myślę że podołam.”

Odnośnie pkt. 4. porządku obrad 

Przewodnicząca Rady Katarzyna Sowa przedstawiła pismo Radnego Romana Sornata z dnia 02 kwietnia 2012 r. skierowane do Rady Miejskiej w Lubniewicach. Radny Sornat pisze cyt. „Niniejszym  zrzekam  się mandatu radnego gminy Lubniewice”, pismo stanowi załącznik nr 9 do protokołu. 

Następnie dnia 12 kwietnia 2012 r. Roman Sornat kieruje następne pismo,  którym wycofuje swój wniosek  z dnia 02.04.2012 r. o zrzeczeniu się mandatu radnego ( zał. nr 10)

Następnie poprosiła o opinię Radcę Pranego Pana Krzysztofa Grzesiowskiego. 

Krzysztof Grzesiowski – cyt. „Sytuacja zrzeczenia się mandatu w formie pisemnej jest jedną 
z podstaw do wygaśnięcia mandatu. Jednak zgodnie z procedurą pisemnego zrzeczenia się mandatu Rada podejmuje uchwałę o wygaszeniu mandatu. I to jest podstawa do przeprowadzenia przedterminowych wyborów uzupełniających. Jednak przed podjęciem tej uchwały Pan radny 
w formie pisemnej wycofał swoje oświadczenie o zrzeczeniu się mandatu radnego. Powstała sytuacja pod względem prawnym dosyć skomplikowana i w orzecznictwie sądów administracyjnych są obecnie dwa poglądy przedstawiane. Według jednego z poglądów po zrzeczeniu się w formie pisemnej mandatu radnego nie można tego wycofać, jest to jednostronne oświadczenie woli, które wywołuje skutek i następnie rada ma formalnie podjąć uchwałę o stwierdzeniu wygaśnięcia mandatu niezależnie co się dzieje. Drugi pogląd, który przedstawia to taki, że dopóki rada nie podejmie uchwały o stwierdzeniu wygaśnięcia mandatu to taki radny, który zrzekł się, może swoje oświadczenie wycofać, powołując się na jakieś ważne przyczyny i następnie rada po zapoznaniu się ze stanowiskiem radnego podejmuje decyzję  czy wygasza ten mandat czy też nie.

W mojej ocenie w związku z tym, że Radny przed podjęciem uchwały przez Rade Miejską cofnął swoje zrzeczenie, rada może przyjąć drugą koncepcję prawną czyli nie doprowadzić do wygaszania mandatu i do przedterminowych wyborów. Jakie są konsekwencje wyboru ścieżek prawnych. Rada podlega pod względem nadzoru do Wojewody. Wojewoda na pewno będzie zapoznawał się 
z protokołem, z uchwałami i jeżeli Wojewoda uzna, że należy wygasić mandat to wówczas wezwie radę, mamy 3 miesiące od dnia złożenia oświadczenia na wygaszenie mandatu. Jeśli rada uzna, że nie ma podstaw przyjmując tą koncepcję to wówczas Wojewoda może wydać rozstrzygniecie zastępcze i wygasić ten mandat.  Nie wywołuje to żadnych konsekwencji co do funkcjonowania rady, podejmowania uchwał,  skuteczności, dlatego w mojej ocenie warto podjąć i dokonać wyboru w zakresie tej drugiej koncepcji, że jeżeli radny zrzekł się, a następnie wycofał się, to rada ma możliwość zaakceptowania tego wycofania i niewygaszania tego mandatu. Chciałbym aby Radny Sornat zabrał  głos i wyjaśnił,  istotną rzecz to jest wyjaśnienie przez radnego okoliczności, które mają wpływ na podjęcie decyzji przez radę.”

Radny Roman Sornat – cyt. „Dosłownie dwa zdania w sprawie takiego a nie innego  potoczenia się tych wydarzeń. Niewątpliwie silne emocje mną kierowały, kiedy to oświadczenie o zrzeczeniu się mandatu składałem. Później po przemyśleniu, w ciągu tygodnia, bo takie są różnice czasowe w dacie pism, które wypłynęły do urzędu, sprawę przemyślałem i stwierdziłem, że to zbyt daleko  idąca decyzja, że wystarczy w mojej sytuacji zrzeczenie się funkcji Przewodniczącego, a pozostanie w składzie Rady.” 

Nikt nie zgłosił sprzeciwu wobec odwołania oświadczenia o zrzeczeniu się mandatu przez Radnego Romana Sornat. 

Odnośnie punktu  5. porządku obrad

Przew. Rady Katarzyna Sowa poinformowała, że informację Kierownika ZGK na temat realizacji zadań z zakresu ZGK  Radni otrzymali, temat był dyskutowany na komisjach (zał. nr 11).

Radni zapoznali się także z protokołem kontroli rozliczenia dotacji przedmiotowej i celowej dla ZGK (zał. nr 12).

Przew. Komisji Planowania i Budżetu Radny Stein Henryk poinformował, że na wspólnym posiedzeniu komisji przeprowadzono szczegółową analizę, długo rozmawiano, wyjaśniano pewne sytuacje związane z niepłaceniem odbiorców za wodę i ścieki. Komisja przyjęła sprawozdanie w tej postaci jaką przedstawił Kier. ZGK.  Zalecono  podjęcie bardziej intensywnych działań dla Kier. ZGK mających  na celu zwiększenie ściągalności długów z tytułu nie płacenia za wodę i ścieki. 

Innych uwag nie zgłoszono.

Odnośnie  pkt 6. porządku obrad  

Informację na temat ochrony p. poż. na terenie gminy przedstawiła Pani Z-ca Burmistrz Katarzyna Szczepańska. Poinformowała, że Komendant Gminny OSP nie mógł być obecny na sesji. Informacja  stanowi zał. nr 13 do protokołu. 

Radny Tymczyn zapytał Pana Burmistrza czy coś wiadomo mu na temat przekazania pompy szlamowej z jednostki OSP Glisno do Lubniewic. 

Pan Burmistrz – cyt. „Wiadomo, ponieważ podpisywałem pismo. Szlamowa pompa, która była w OSP Glisno, nie znam jej parametrów, gdyby był Komendant to posługiwałby się parametrami, w każdym razie miała parametry wyższe od pompy szlamowej w Lubniewicach. W tym roku wyszło rozporządzenie, że pompy szlamowe na wyposażeniu przynajmniej jednej jednostki OSP znajdującej się w systemie KSGR na terenie gminy muszą być właśnie takiej wydajności, w związku z powyższym stwierdzając na podstawie statystyk wyjazdów do różnego typu interwencji zdecydowanie więcej jest ich w Lubniewicach i na prośbę Komendanta OSP Krystiana Koseli nie zakupiliśmy nowej pompy co było bezcelowym wydawaniem 8 tys. zł, zamieniliśmy pompy OSP Glisno z OSP Lubniewice. Wiem, że takie sytuacje zawsze bolą.”

Radny Tymczyn – cyt. „Bolą, bo co lepszy sprzęt zabierany jest z jednostki OSP Glisno. Na początku oddaliśmy motorole teraz oddajemy pompę szlamową pływającą a to wpływa trochę na morale druhów w Gliśnie. Było też pismo, że jednostka z Lubniewic mogła wystąpić w tym roku 
o dofinansowanie na ten sprzęt, nie wiem czy wystąpili czy nie wystąpili, czy się spóźnili.”

Pan Burmistrz – cyt. ”Z niczym się nie spóźnili w notatce służbowej, myślę że Pan uważnie słuchał, jest mowa o tym, że OSP Lubniewice wystąpiła w tym roku o środki z KSGR na łódź ponieważ jesteśmy tak a nie inaczej usytuowani, wydaje się bardzo potrzebna. Zamiast kupować kolejną pompę szlamową o takiej mocy jakiej Pan mówi, podjęliśmy taką decyzję o zamianie. Rozumiem, gdyby sytuacja była taka, że pompa byłaby używana, bezcelowe byłoby zabieranie takiej pompy, 
a jeśli ona nie była używana a zawsze leżymy w takiej odległości od siebie a nie innej, że ta pompa może być użyczona – wymieniona, może istnieć dobra współpraca. Bezzasadne jest poszukiwanie jakiś podtekstów i kontekstów.” 

Odnośnie pkt. 7 porządku obrad. 

Przewodnicząca Rady poinformowała, że sprawozdanie z działalności Gminnej Biblioteki radni otrzymali, które stanowi załącznik nr 14 do protokołu.   

Pani Marta Rusakiewicz – cyt. „Wiem, że niektórym Radym nie spodobało się sformułowanie, że biblioteka  była traktowana jak piąte koło u wozu. I chciałam w tym momencie powiedzieć dlaczego takiego sformułowania użyłam. Instytucja Biblioteka w Lubniewicach podlega organizacyjnie gminie, ale merytorycznie podlega sieci bibliotecznej, która w Polsce istnieje. Jeżeli chodzi o kontrolę merytoryczną to przeprowadza zawsze Biblioteka Wojewódzka, tak samo jak Biblioteki Wojewódzkie kontrolowane są przez Bibliotekę Narodową. W związku z powyższym w naszej bibliotece zostało przeprowadzonych kilka kontroli przez pracowników wojewódzkiej i miejskiej biblioteki w Gorzowie Wlkp. Ostatnio taka kontrola została przeprowadzona w maju 2008 roku. 
I wtedy taką kontrolę przeprowadzili delegowani Pani Kierownik Działu Instrukcyjno - Metodycznego i Udostępniania mgr Ewa Troczyńska-Porada, Kierownik Działu Instrukcyjno -Bibliograficznego mgr Danuta Zielińska i Instruktor – specjalista ds. udostępniania i ekspert ds. pozyskiwania funduszy mgr Anna Królewicz-Spętany.”

Następnie przedstawiła fragmenty analizy, całość analizy w załączeniu do protokołu,  które stanowi zał. Nr 15. 

Pani Rusakiewicz – cyt. „W  związku z powyższym napisałam w swoim sprawozdaniu, że traktowano bibliotekę jak piąte koło u wozu bo uważam, że jest to zasadne.”

Radny Stein – cyt. „Jak wiadomo była przymiarka do zmiany lokalizacji i poprawy warunków pomieszczeń biblioteki do czego się przymierzała gmina w minionym okresie. A jeśli chodzi o to co Pani czytała na temat porządku, ładu itd. wprowadzonej przez osobę w bibliotece, to nie należy do gminy ani do rady tylko należy do osób, które nadzorować winny prace tej osoby.”

Pani Rusakiewicz – cyt. „Wygląda to tak, że organizatorem biblioteki jest gmina, nawet Burmistrz. Organizacyjnie gmina odpowiada za to jaki to jest lokal, jaki tam jest kierownik, jaka osoba pełni tą funkcję, jak wygląda księgozbiór co biblioteka sobą reprezentuje. Gmina powinna zapewnić odpowiedni lokal, kadrę plus środki finansowe na to żeby normalnie było można prowadzić działalność biblioteczną. Merytorycznie odpowiada Biblioteka Wojewódzka, cała reszta należy do zadań gminy. Jeżeli ta Pani, która była wcześniej nie wywiązywała się ze swoich obowiązków, to może trzeba było jej pomóc w jakiś sposób. Uważam, że nie powinna być sama sobie zostawiona 
i to wygląda jak wygląda. Ja chciałabym abyście Państwo Radni któregoś razu do biblioteki przyszli 
i zobaczyli jak wyglądała do tej pory i jak będzie wygląda za dwa tygodnie. A w statystykach podałam chociażby wzrost ilości czytelników. W zeszłym roku mieliśmy o 109 mniej i w przeciągu roku przybyło 109 czytelników to jest sporo i uważam, że zrobiłam sporo jeśli chodzi o ostatni rok  swojej pracy w bibliotece. Stąd to sformułowanie i w zupełności zasadne.” 

Pan Burmistrz – cyt. „Jestem zwolennikiem nie wracania do przeszłości tylko do przechodzenia nad pewnymi kwestiami do porządku dziennego, tym bardziej, że pracujemy do przodu a nie do tyłu. Należy na jedną rzecz zwrócić uwagę, przeniesienie biblioteki publicznej do każdego innego miejsca jakim jest szkoła spowoduje nam automatycznie konieczność stworzenia biblioteki szkolnej, co za tym idzie, proszę zapoznać się z finansami jak wygląda sprawa etatu dla bibliotekarza, więc uważam, że w takiej sytuacji miejsce, które jest obecnie na końcówce, teraz są przenoszone książki, będzie termin oficjalnego otwarcia biblioteki. Mamy w tym temacie załatwione dwie sprawy bibliotekę publiczną i szkolną. Rozmawiałem na ten temat z Dyrektorem Biblioteki Wojewódzkiej mówiąc mniej więcej jakim budżetem dysponuje nasza biblioteka, on mówi, że w takim przypadku funkcjonowanie biblioteki publicznej w szkole zwalnia gminę z obowiązku biblioteki szkolnej. Więc to chyba jest bardzo zasadne i logiczne uzasadnienie finansowe, żeby ta biblioteka była i w tym miejscu funkcjonowała. Pani Kierownik Biblioteki dziękuję za dotychczasową, piękną i  owocną pracę.”

Odnośnie pkt. 8 porządku obrad 

W związku z nieobecnością Skarbnika Gminy Pani Katarzyna Szczepańska Z-ca Burmistrza przedstawiła projekt uchwały w sprawie zmian budżetu.

Radna Wąsiel – cyt. „Na kulturę fizyczną zwiększono plan wydatków na nagrody, ale nie ma podanej kwoty?”

Z-ca Burmistrza Pani Szczepańska odpowiedziała, że jest to kwota 6 tys zł.

Pan Burmistrz – cyt. „Chciałbym na dwie rzeczy zwrócić uwagę, tak jak przyjmowaliśmy nasze stanowisko w sprawie Castello widać odzwierciedlenie tego, że rozmowy, negocjacje przynoszą skutki, jest kolejna kwota, która została wpłacona, właściciele pałacu w Jarnatowie zobowiązali się również, że pozostałe 200 tys. zł, bo tyle zostało po wpłaceniu kwoty 79 tys zł, pomijając kwoty odsetek, które zostały anulowane, będzie systematycznie co miesiąc spłacane w kwocie 20 tys zł. Jest to jedna bardzo dobra informacja i kolejna również bardzo dobra informacja Gospodarka Komunalna i Ochrona Środowiska zmniejszono kwotę wydatków o kwotę 50.900  zł. Skąd ta kwota się bierze min z tego, że jako Lubniewice po szeregu rozmów, starań przystąpiliśmy do zbiorowego zakupu energii elektrycznej i przez kolejne sześć miesięcy naszym dostawcą energii nie będzie ENEA tylko Firma z Gdańska albo z Gdyni i łącznie mamy oszczędności w kwocie prawie 40 tys zł, za sześć miesięcy. W przyszłym roku, już przygotowaliśmy dokumentację, przystępujemy do jeszcze większej grupy zakupowej razem z miastem Lubiń i tylko i wyłącznie można z optymizmem patrzeć na tą energię, bo mniej będziemy ponosić tych opłat.”

Radny Sornat – cyt. „Dział 921 kultura i ochrona dziedzictwa narodowego ujęto kwotę 41.500 zł – siłownia i ławeczka w parku miłości, jakie tam są proporcje jeśli chodzi o wydatek na ławeczkę a jakie na siłownię?”

Pani Katarzyna Szczepańska Z-ca Burmistrza – cyt. „Ławeczka 6 tys. zł brutto, a siłownia ponad 35 tys zł.”

Radny Sornat – cyt. „A udział środków gminnych ?”

Pani Z-ca Burmistrz – cyt. „W projekcie ławeczki miłości to jest nasz udział całkowity,  jeżeli chodzi o siłownię to 75% dostaniemy z Programu Rozwoju Obszarów Wiejskich. Projekt napisany do Stowarzyszenia Kraina Szlaków Turystycznych LGD.”

Pan Burmistrz – cyt. „Od 15 maja jak nic po drodze nieszczęśliwego się nie wydarzy chcemy zagospodarowywać teren za Domem Kultury na plac zabaw i na  taką przestrzeń dla osób starszych, siłownia może to brzmi groźnie, są to dokładnie trzy urządzenia dwu funkcyjne orbitreki, jest to połączenie czegoś dla dzieci z czymś dla osób starszych. Jak przyjdzie przysłowiowa babcia na plac zabaw z wnukiem to jest takie rozszerzenie oferty. Jest to praktykowane w innych miastach 
w lubuskim, będziemy chyba trzecią miejscowością z takim placem zabaw. Ościenne województwa mają i znakomicie się to przyjmuje i korzysta z tego społeczeństwo, więc skoro można z LGD dostać dofinansowanie na takie działania w wysokości 75 %, stwierdziliśmy, że kompleksowo tą sprawę postaramy się rozwiązać.”

Radny Tymczyn zapytał  jaki jest koszt ławeczki miłości.

Pan Burmistrz odpowiedział 6 tys zł.

Radny Tymczyn zapytał czy tylko 6 tys zł.

Pan Burmistrz odpowiedział, że tak,  6 tys zł brutto.

Przew. Rady Katarzyna Sowa poddała  pod głosowanie projekt uchwały 

Za  przyjęciem uchwały głosowało 11 radnych

Wstrzymał się od głosowania 1 radny

Uchwała została przyjęta – załącznik nr 16.

Odnośnie pkt. 9 porządku obrad

Przew. Rady poinformowała, że do Rady Miejskiej wpłynęło pismo od Pana Andrzeja Żyłuk 
z Restauracji Leśna, z prośbą o wyrażenie zgody na skrócenie czasu obowiązywania ciszy nocnej 
w sezonie letnim oraz wprowadzenie całodobowego ogródka piwnego przy restauracji, której jest właścicielem. 

Komisje zapoznały się z pismem,  w tym temacie wydały opinię  i proponują aby w dni powszednie placówki handlowe, lokale gastronomiczne, były otwarte nie dłużej jak do godz. 24.00, natomiast 
w soboty i niedziele nie dłużej jak do godz. 2.00.

Pani Katarzyna Szczepańska Z-ca Burmistrza  przedstawiła projekt uchwały  w sprawie ustalenia dni 
i godzin otwierania i zamykania placówek handlowych, zakładów usługowych i placówek gastronomicznych na terenie Miasta i Gminy Lubniewice. Projekt stanowi załącznik nr 17 do protokołu. 

Pani Z-ca Burmistrz – cyt. „Wątpliwość wskazana przez prawnika, czy paragraf 5, że ustalenia tej uchwały nie mają zastosowania na dzień 31 grudnia i tutaj zrobiliśmy zastosowanie do placówek gastronomicznych w tym prowadzących działalność rozrywkową i powinniśmy jeszcze dopisać uroczystości rodzinne i inne uroczystości. Zastanawiam się czy ta wątpliwość radcy jest zasadna, bo my ustalamy czas pracy lokali, w których odbywają się imprezy i dlatego ten dzień 31 grudnia, czas jest nieograniczony a imprezy rodzinne organizowane w lokalach niestety tak jak czas otwarcia lokali jak  jest do 2.00, to o 2.00 powinny być zamknięte. Jak do tego podejść, czy radni widzą taki zapis?”

Przew. Rady – cyt. „Pytanie jest zasadnicze, czy to rozszerzyć o uroczystości rodzinne, czy inne, bo kwestia jest taka, że latem dyskoteka będzie tylko do godz. 2.00 i definitywnie ma być lokal zamknięty? Chodzi o sezon letni, w restauracji na rynku zabawa będzie trwała, będą mieli klientów czy będą musieli wyprosić tych klientów?”

Z-ca Burmistrza – cyt. „Tak, uchwała jest po to, abyśmy mogli określić tą hałaśliwą zabawę w naszym mieście. Tak naprawdę w przepisach jest powiedziane o ciszy nocnej, ale nigdzie nie jest określone od kiedy ta cisza nocna trwa, nie ma określonych godzin, jest zwyczajowo przyjęte, że cisza nocna jest od 22.00 do 6.00. We wszelkich miejscowościach turystycznych, żeby dać możliwość pracy zakładom gastronomicznym możliwość aby do np.  2.00 w nocy ludzie mogli się pobawić stosuje się tego rodzaju uchwały, z której wynika, że mają prawo do 2.00 w nocy organizować imprezy w określonych dniach. My tu mówimy, że w weekendy mogą do 2.00 w nocy robić zabawy i wtedy jak jest jakaś kontrola i jest wezwanie, to jest uchwała rady, która mówi o tym, że w tym lokalu mają prawo hałasować do drugiej w nocy. Z jednej strony jest to wyjście naprzeciw obiektom pracującym w sferze turystycznej, które organizują te imprezy, z drugiej strony też ograniczamy im tą  całodobowość, bo mogli by prowadzić imprezę do 4.00 nad ranem, a ze względu na mieszkańców czy innych wypoczywających ograniczamy to do 2.00 w nocy. W związku z tym jest taka propozycja.”

Pani Przew. Rady – cyt. „Należałoby tu dodać zapis, o którym Pani zastępca Burmistrza mówi, 
o imprezach okolicznościowych, z uwagi nawet na wesela.”

Pan Pulkowski Sołtys wsi Rogi – cyt. „Nie znam tego pisma Pana Żyłuka, ale to są dwa rożne pojęcia co innego jest cisza nocna a co innego są godziny otwarcia lokali. Nasze prawo nie zezwala ani radzie ani nikomu do określania ciszy nocnej. Cisza nocna zaczyna się o godz. 22.00 ale zakłócić ciszę można o godz. 20.00. Jeżeli komuś zakłóca się wypoczynek nocny a wypoczynek rozpoczyna się o godz. 22.00  i rada nie ma możliwości podjęcia takiej uchwały, bo są pisma wyższej instancji, które określają to. Rada może podjąć uchwałę odnośnie otwarcia.  Panu Żyłukowi pomyliły się dwa pojęcia z tego co zrozumiałem, Pan Żyłuk ciszę nocną chciał wydłużyć, bo chciał żeby całą dobę działał. Słyszałem, że tak jest na Majorce, w Polsce jest inaczej. Odnośnie godzin otwarcia można podjąć uchwałę, ale nie można odpowiadać na określenie ciszy nocnej.” 

Z-ca Burmistrza – cyt. „Nie jest powiedziane od której do której cisza nocna trwa. Zwyczajowo jest powiedziane, że od godz. 22.00 do godz. 6.00, ale tak jak Pan Sołtys powiedział, ją można zakłócić wcześniej. Jest kodeks wykroczeń, który mówi, że ktoś słowem, krzykiem lub innym zachowaniem zakłóca ciszę nocną to podlega karze itd. Także przepisy nie precyzują tego od której do której cisza nocna jest. W związku z tym jest jakby taki sposób, aby dopuścić pewne działania w określony sposób w określonych miejscach do określonych godzin.”

Radna Ewa Żuk – cyt. „Tu do końca nie jest sformułowane, bo jeżeli będziemy mieli zabawę na rynku to warto może dodać żeby imprezy te które ponadto co będzie otwarte, żeby było wydłużone, bo np. w pierwszym punkcie pisze, że sklepy będą do 22.00 i jeżeli będzie zabawa to o 22.00 zamykamy sklep ?”

Przew. Rady – cyt. „Jest zapis,  że w soboty do godz. 2.00.”

Radna Żuk – cyt. „Ale w pozostałe dni tygodnia jest krócej, a sezon mamy taki krótki i wydaje mi się, że w pozostałe dni tygodnia też mogłoby być do 2.00. I tak jak Przewodnicząca mówiła odnośnie wesel, bo jak do 2.00 w nocy będą wesela to restauratorzy nie zarobią i nikt nie będzie chodził, bo tak naprawdę  wesela kończą się 4 - 5.00 rano.”

Pan Burmistrz – cyt. „To pismo wpłynęło do mnie, ale rada podejmuje uchwałę. Moje stanowisko ogólne jest następujące. Cieszyłbym się i chciałbym w pewien sposób abyśmy  byli drugimi Międzyzdrojami albo drugim Sopotem, podejrzewam,  że na przestrzeni kilku lat nam to nie grozi. Odbudowywanie ruchu turystycznego, zwiększanie ilości turystów to jest proces długotrwały rozłożony na lata. Musimy pamiętać o tym, że prawo miejscowe, które Wy uchwalacie, czasami  proponowane przeze mnie lub poza moimi kompetencjami, musimy uchwalać z myślą o turystach, ale moim zdaniem najbardziej uwzględniając potrzeby naszych mieszkańców. Musi być zachowana pewna równowaga. W zeszłym roku zostały reaktywowane zabawy na rynku. I ja powiedziałem, godz. 24.00 i kończymy imprezy. Myślę, że tu jest jakiś margines do handlowania i takie pozwolenie, jak również zgłoszenie godzin o odbywających się imprezach na rynku, w policji na pewno nie będzie większej tolerancji w tym zakresie z mojej strony, bo mamy mieszkańców, którzy chcą w nocy spać i rozumieją to, że jesteśmy miejscowością turystyczną, ale zamieszkałą też przez mieszkańców. Nie stworzyliśmy w Lubniewicach przestrzeni oddalonej gdzieś, ale interesującej bo z odpowiednią infrastrukturą barów, restauracji, nie zamieszkałej, dlatego musimy tutaj zawrzeć kompromis pomiędzy miejscowością turystyczną, którą chcemy być a pomiędzy dobrem mieszkańców, którzy tu mieszkają. Propozycja przygotowania tego projektu polegała na tym, żeby mniej więcej określone zostały godziny w których to, czy to Pan Żyłuk, czy zabawa, dyskoteka na rynku, może zafunkcjonować ale z uwzględnieniem, że jeżeli jest wesele w gastronomi to ono może być całą noc. Jeżeli chodzi o skargi jakie mieliśmy telefoniczne na funkcjonowanie Restauracji Leśna, ludzie mogą przesiadywać w tej gastronomii do godz. 3.00 i 4.00 tylko na przykład funkcjonuje to tak, że muzyka z kolumn wystawionych na zewnątrz, odnośnie godzin otwarcia poddałbym pod rozwagę, bo wystarczy te kolumny schować do środka, i skoro ludzie chcą siedzieć do 4.00, to dlaczego nie mają siedzieć. To jest projekt uchwały zaproponowany, mamy jeszcze czas do sezonu turystycznego, możemy jeszcze raz się pochylić nad tą uchwałą. Problem został zgłoszony przez jedną z restauracji, ale nie dotyczy to jednej restauracji, więc należy się nad nim pochylić uwzględniając interes prawej i lewej strony.”  

Radny Stein – cyt. „Mam jeszcze inną wątpliwość, czy my jako Rada ustalając prawo miejscowe możemy na tyle ingerować w działalność zakładów, żeby im nakazywać godziny otwarcia. Czy my możemy to robić, bo tu są zapisy np. nie później jak albo od godz. 9.00 czy 10.00 itd. Jeśli ktoś prowadzi działalność, zgodnie z przepisami  to narzucać im godziny pracy.”

Pan Burmistrz – cyt. „Możemy, powołujemy się na artykuł 12 § 1 ustawy z dnia 26 czerwca 1974 r. przepisy wprowadzające Kodeks Pracy i Rada ma taką możliwość, tam są jeszcze zmiany z 1990 r. 
o samorządzie gminnym, także jest taka kompetencja.”

Radny Stein – cyt. „Mam propozycję, może inaczej podejść do tej tematyki, zamiast narzucać godziny nocne zamykania lokal, może zrobić zapis, że używania muzyki i innych elementów i określić poziom dopuszczalnych decybeli w godzinach nocnych, czy w jakiejś odległości od lokalu. Zgodnie z kodeksem pracy z przepisami o ochronie zdrowia podane są natężenia szkodliwe, poziom hałasów szkodliwych dla zdrowia i może bazować na tych progach. Może byłoby to łatwiejszym rozwiązaniem umożliwiałoby przez dłuższy okres w nocy funkcjonowanie lokali na obniżonych parametrach głośników.”

Pani Katarzyna Szczepańska – cyt. „Co byśmy nie uchwalili i jaki poziom głośności byśmy nie ustalili to dla jednego to jest głośno, a dla drugiego to jest cicho, w związku z tym, jeżeli ciągle mówimy 
o zakłócaniu ciszy nocnej to proszę wziąć pod uwagę, że każdy będzie to rozpatrywał indywidualnie, także tutaj to jest takie wyjście zależne, co jest dla kogo głośno.”

Radny Stein – cyt. „Mamy możliwość oprzeć się na innych dokumentach, ustawach, przepisach wyższego rzędu, z których możemy korzystać i podpierać się.” 

Radny Sornat – cyt. „Może należałoby zebrać ludzi zainteresowanych i z nimi to przedyskutować, mówię o przedsiębiorcach i handlowcach, może to co mówi Radny Stein żeby bazować na głośności nie narzucać otwarcia godzin.”

Przew. Rady zakończyła dyskusję  i poddała pod głosowanie projekt uchwały. 

Za przyjęciem uchwały – nikt nie głosował

Przeciw głosowało – 11 radnych 

Wstrzymał się od głosowania 1 radny 

Uchwała nie została przyjęta. 

Odnośnie pkt. 10  porządku obrad   

Pani Marta Rusakiewicz Kier. Biblioteki przedstawiła projektu uchwały w sprawie nazwy parku 
w Lubniewicach wraz z uzasadnieniem.  

Uwag do przedstawionego projektu uchwały nie zgłoszono.

Uchwała została przyjęta 11 głosami za 

przy 1 głosie wstrzymującym się – uchwała w załączeniu (zał. nr 18)

11. Interpelacje i zapytania

Pan Kwietniewski – cyt. „Przed chwilą był temat, projekt uchwały w sprawie na zezwolenie imprez w naszym mieście, negatywnie została oceniona ta uchwała. Uważam, że taką uchwałę należy opracować prawidłowo i podjąć. Jeżeli chodzi o godziny, to są sprawy do ustalenia, ale chodzi gdzie te imprezy mają się odbywać i w tej uchwale powinno to się znaleźć. Wiele imprez jest takich, że mogą odbywać się całą noc, wiadomo, wesela, okolicznościowe przyjęcia, jak najbardziej, ale żeby to się odbywało nie kosztem mieszkańców. Są różne sale, pomieszczenia gdzie imprezy mogą się odbywać. I prosiłbym jeżeli coś takiego będzie, żeby to zostało ujęte, bo wszelkie imprezy, które będą się odbywały na zewnątrz, np. na brzegu jeziora to po północy jest trudno w ogóle przeżyć.

Prosiłbym aby taką uchwałę przygotować, żeby można w razie czego zwrócić uwagę, bo były sytuacje, że szło się do właściciela ośrodka, który powiedział, że zostało uzgodnione z Burmistrzem, a impreza trwała do 6.00 rano, ale to było jeszcze za poprzedniego Burmistrza. 

Chciałem wrócić do tematu, który był przeze mnie poruszony kiedy uczestniczył tu Komendant Powiatowy Policji z Sulęcina. Chodzi mi o ulicę Krótką przy kościele i ustawienie znaków zakazu, dla mnie to jest bezsensowne.” 

Pan Burmistrz – cyt. „Temat był zgłaszany, nie zasypujemy gruszeczek w popiele. Tak jak powiedziałem na taką zmianę czy odkręcenie zmiany, która została wprowadzona musieliśmy przygotować nowy projekt organizacji ruchu. Taki projekt został przygotowany, został złożony do odpowiednich instytucji: Urząd Marszałkowski, Komenda Wojewódzka Policji itd. Uzasadniliśmy tą w naszym mniemaniu, nie tylko moją jako Burmistrza ale mieszkańców i radnych o niezasadnej decyzji postawienia zakazu wjazdu na ulicę Krotką od strony ul. Jana Pawła II. Przedwczoraj przyszła pozytywna opinia nowego czyli powrotu do starego porządku i temat jest rozwiązany. Kwestia jest taka, że musimy dostawić znaki, więc jak skompletujemy znaki, które zostały już zamówione i myślę, że do dwóch tygodni będą. Jest tylko uwaga, że na ul. Krótkiej będzie zakaz zatrzymywania, ale będzie ulica dwukierunkowa.”

Pan Kwietniewski – cyt. „Jak będzie zakaz zatrzymywania się i postoju to prosiłbym, aby przy znaku od strony Jana Pawła II była informacja, że nie dotyczy pogrzebów. 

Następna sprawa w Lubniewicach niektórych traktuje się, w centrum dobrze a na brzegach beznadziejnie. My mieszkamy w Lubniewicach tam gdzie się kończą znaki, są to drobne sprawy ale nieprzyjemne, na ul. Świerczewskiego do cmentarza traktowana jest prawidłowo, a za cmentarzem to już jest wieś, chodzi mi o roznoszenie ulotek dla  marketów,  tam już nikt nie dochodzi.

Sprawa następna to słupy ogłoszeniowe, na których widnieją różne ogłoszenia. Jest słup na 
Os. Suszyce i tam wiszą afisze od wyborów Pan Wożniak, Bożena Sławiak i nikt tego nie pościągał. 

Tam też na Os. Suszyce przy drodze ogrodzone są czerwono-białymi taśmami jakieś doły, prawdopodobnie są to studzienki, a to też kilka miesięcy trwa czy to nie można od razu zrobić i zabezpieczyć żeby tego nie było.” 

Pan Burmistrz – cyt. „Odniosę się do ostatniej kwestii tzn. studzienek oznaczonych czerwono – białymi taśmami. Ulica Skwierzyńska jest drogą powiatową, tam też interweniowaliśmy zgłaszając niebezpieczeństwo, przesyłając dokumentację fotograficzną do starostwa. Dwa razy była komisja, powiat na tym etapie nie mając pieniędzy uważa, że dziury które powstały, w sposób widoczny zostały zabezpieczone i nie powinny zagrażać zdrowiu i życiu mieszkańców. Oczywiście ta sprawa nie jest pozostawiona, tylko co jakiś czas odnawiamy temat. Tak wygląda nasza Polska rzeczywistość. Wszystko zwala się na kark finansów i problemy, które można rozwiązywać szybciej, ciągną się miesiącami.”

Radny Sornat – cyt. „Odnośnie znaków na ul. Krótkiej wydaje mi się, że umożliwianie pojazdom zatrzymywanie się tam  jest zasadne, tylko może stworzyć taki odcinek gdzie byłaby możliwa 

mijanka czyli jak wjedzie pojazd z jednej i z drugiej strony,  żeby mogły się wyminąć.”

Pan Burmistrz – cyt. „Tam też mieszkańcy zgłaszali takie uwagi, że jak stoją pojazdy to oni mają problemy z wjechaniem na posesję i dlatego to zostało uwzględnione. Oczywiście my możemy znowu pisać zmianę projekt organizacji ruchu, ale zobaczmy jak to będzie funkcjonować, zawsze takie uwagi można zgłaszać. Nie zawsze są one przyjmowane. Radna Żuk jest też przedsiębiorcą i dwu czy trzykrotnie składany był wniosek do Zarządu Dróg o umieszczenie tabliczki z napisem nie dotyczy transportu i zaopatrzenia na ul. Jana Pawła II,  no i niestety jest to nie do przeskoczenia. 
I o ile udało nam się wpłynąć na zmianę decyzji Komendanta Wojewódzkiego Policji w kwestii zakazu wjazdu od strony Jana Pawła II, być może z czasem uda się wynegocjować i to.”

Radny Sornat – cyt. „Nie ma tematu jak to jest ustalone i odpowiada mieszkańcom, ja myślałem tutaj na swoje potrzeby, bo jest to dobre miejsce aby zatrzymać się i pójść do apteki czy też do pobliskiego sklepu. Główne moje pytanie dotyczy ogłoszonego przetargu na budowę promenady,  bo mam wątpliwości. Prawo budowlane wskazuje jako formę uruchomienia czy rozpoczęcia robot budowlanych zgłoszenie, bądź uzyskanie pozwolenia na budowę i zgłoszenie jako forma prostsza 
i nie wymagająca dokumentacji projektowej jest korzystna dla inwestora chociażby ze względów finansowych. A propos promenady, mam wątpliwość czy można to poprowadzić na zgłoszenie, bo mowa jest o zgłoszeniu, utwardzeniu placu bo pod takim hasłem to funkcjonuje w prawie budowlanym a jednoczesne mówi się o drodze o zjazdach i krawężnikach, proszę wyjaśnić skąd ta rozbieżność, bo wydaje mi się, że tu powinien być projekt budowlany i uzyskanie pozwolenia na budowę.” 

Pan Burmistrz – cyt. „Swoją wiedzę opieram na tym co przygotowują osoby odpowiedzialne 
i kompetentne w tym temacie. Jest Pan Kamfonik, który obsługuje ten zakres inwestycji, również zadawałem takie same pytania jak Pan Sornat a mianowicie, czy to będzie utwardzenie czy to będzie nowa droga. Drogi tam nie ma, bo jest to działka, bez tej nazwy, funkcji drogi, parametry są takie o których Pan wspomina, wyjaśnione to zostało w starostwie pozytywnie. Ja mogę opierać się jedynie na opinii, która jest przedstawiona. Oczywiście można postarać się o opinię być może innego projektanta i speca w prawie budowlanym czy faktycznie to co zostało określone w tym przetargu wystarczy załatwić słowem funkcjonującym w KPA – zgłoszeniem, czy faktycznie potrzebny jest projekt plus pozwolenie na budowę.” 

Radny Sornat – cyt. „Mam obawy, bo to jest ewidentnie droga, rozumiem, że nie została wyodrębniona jako działka drogowa, ale jest ewidentnie jak powiedziałem konstrukcja drogowa i tu chociaż powinna projektować osoba z uprawnieniami drogowymi. Dla mnie jest to dziwna sytuacja, bo się zgłasza coś, co moim zdaniem  ma cechy drogi a zgłasza się jako utwardzenie. Czy nie obawia się Pan albo Pański następca tak jak Pan prostuje sprawy GOKU, że będzie prostował pod względem budowlanym sprawy budowlane tej drogi, takie mam obawy bo to są jakieś skróty, którymi gmina idzie, z rożnych względów możliwe, ale są takie moje obawy, czy za parę lat nie będziemy musieli znowu tej drogi naprawiać.”

Pan Burmistrz – cyt. „Trudno mi się odnieść, bo nie jestem fachowcem w temacie budownictwa faktycznie nazwane to zostało ciągiem pieszo – rowerowym, jest to okrawężnikowane na taką formę budowlaną mogliśmy uzyskać dotację finansową. Znaki odpowiednie tam staną, nie będzie to droga dojazdowa do nie wiadomo czego, będzie drogą konieczną do Hadesu. Funkcjonował tam taki znak zakaz wjazdu nie dotyczy mieszkańców, policji i WOPRu. Bo sprawa też znana, że jeden z mieszkańców, który wybudował się w okolicy Hadesu nie ma  drogi dojazdowej. Jak kto zwał tak zwał, drogi, promenady, czegoś gdzie może dojechać. Wiem, że w prawie budowlanym funkcjonuje określenie droga, ale nie ma tam takiego tworu, którym ten mieszkaniec może tam dojeżdżać pewnie będzie mógł z tego korzystać.” 

Radny Sornat – cyt. „Przewidziane tam są wzniesienia na zjazdach 2 cm to są te progi, które tak bardzo nam przeszkadzają np. na ul. Strzeleckiej i Ogrodowej nowo wybudowanej i myślę, jest krawężnik i jest zjazd z drogi na posesję, podobno przepisy techniczne tak wymagają, żeby tam robić wniesienie 2-3 cm o takiej wysokości, ale to jest utrudnienie dla rowerów dla niepełnosprawnych, czy my z tym nie moglibyśmy powalczyć i zrobić drogi przyjazne takim osobom, żeby o tym pamiętać.” 

Radna Tymusz – cyt. „Prosiłbym aby jednak przy znakach zakazu zatrzymywania się na ul. Krótkiej  postawić znak, że nie dotyczy karawanów i samochodów ślubnych.”

Przew. Rady – cyt. „To może taki zapis ogólny  o uroczystościach  kościelnych.”

Pan Burmistrz odpowiedział, że sprawdzi, co możemy zrobić, i jak będzie możliwość umieszczenia jakiejkolwiek informacji  dla jakiejś uprzywilejowanej  grupy to zostanie to uczynione. 

12. Zakończenie obrad. 

Wobec wyczerpania punktów porządku obrad Przewodnicząca Rady Katarzyna Sowa zamknęła  XVIII zwyczajną sesję Rady Miejskiej w Lubniewicach o godz. 14.30.
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